REJESTR WNIOSKÓW I INTERPELACJI RADNYCH
V KADENCJA 2010 r. – LVIII sesja w dniu 31.08.2010 r.
Rodzaj wystąpienia:


Adresat:
I – interpelacja,


PM – Prezydent Miasta, 
Z – zapytanie,



PRM – Przewodnicząca Rady Miasta.


W – wniosek.
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	65/10
	Cezariusz

Rudyk 
	W

	Mieszkańcy ul. Ceramicznej skarżą się na złą jakość wykonania drogi, która została kilka miesięcy temu oddana do użytkowania. Duże wątpliwości wzbudza przyjęta technologia wykonania drogi:

1) w kilku miejscach przy pasach z kostki brukowej odcinających jezdnię od chodnika popękał asfalt,

2) obudowa z kostki brukowej włazów zaworów wodociągowych została podmyta (w wielu miejscach są dziury),

3) obudowa z kostki brukowej studzienek kanalizacyjnych jest już w wielu miejscach dziurawa.

Proszę Pana Prezydenta, aby odpowiedzialne                      w mieście służby sprawdziły stan tej drogi. Czy remont objęty jest pracami gwarancyjnymi?


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010
	

	66/10
	Cezariusz

Rudyk
	Z


	Panie Prezydencie, w związku z Pana publicznym wystąpieniem na BŚC                                                  i zaproszeniem bolesławian do udziału                            w następnym święcie na terenach obecnego Dworca Wschodniego, proszę o przekazanie Radzie aktualnych informacji na temat toczących się przetargów lub negocjacji z PKP. Czy doczekamy się jeszcze w trakcie tej kadencji rozstrzygnięcia sprawy, o którą jako klub radnych od lat postulujemy?


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010
	

	67/10


	Cezariusz

Rudyk
	Z
	W związku z podjętą na poprzedniej sesji uchwałą w sprawie zmiany budżetu na 2010 r., wprowadzającą zwiększone koszty zakupu wyposażenia restauracji i sklepu w MCC-BOK, pytam:

1) czy zmiana stanowiska Prezydenta                         w sprawie prowadzenia restauracji przez MCC-BOK i ogłoszeniu konkursu na wynajem ajencyjny spowodowała rezygnację z zakupu przez miasto wyposażenia restauracji?,

2) czy w dalszym ciągu podtrzymuje Pan pomysł prowadzenia przez MCC-BOK sklepu? Proszę o uzasadnienie celowości podjętej decyzji pod kątem trwałości projektu i zastosowaniu pomocy publicznej. Co z wyposażeniem sklepu?
	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010
	

	68/10
	Lesław
Śliwko
	I
	Powinienem chyba zacząć od stwierdzenia, iż jest mi niezmiernie przykro, że ośmieliłem się zwrócić uwagę prezesowi spółki miejskiej ZEC na jego niegospodarność, zaburzając tym samym jego oczekiwania – cytuję: „… na własnym podwórku, zamiast uznania próba krytyki i pokazania złego obrazu Spółki na podstawie niewiedzy i niezrozumiałej dla mnie złej woli.”


Ale zacznę inaczej. W wyniku zwrócenia uwagi na sesji w dniu 1 lipca 2010 r. prezesowi ZEC na błąd polegający na zapłacie podatku od osiągniętego zysku w kwocie przekraczającej 135 tys. zł – stała się rzecz nieprawdopodobna: prezes ZEC przypuścił bezprzykładny atak na radnego Rady Miasta, używając sformułowań – kolejny cytat: „…Nie daj Boże takich menedżerów w naszej spółce. Pan radny doprowadziłby ją do upadku.” 

Pomijając prawo prezesa – czy kogokolwiek innego – do formułowania takich opinii wobec drugiej osoby, co dowodzi tylko absolutnego braku kultury osobistej, a nie jest nigdy oceną – zadziwia fakt, iż zwrócenie uwagi na rzecz oczywistą przerasta możliwości percepcji osoby zarządzającej przedsiębiorstwem! Marnowanie pieniędzy mieszkańców jest godne pochwały? Chyba wyłącznie dla dobrego samopoczucia prezesa. 

Co więcej – na kolejny rok prezes przewiduje… zapłatę podatku w kwocie przeszło 170 tys. zł! Byłoby to może                              i śmieszne, gdyby nie było przerażające. Oznacza to ni mniej, ni więcej, że spółka miejska – powołana przecież do zaspokajania potrzeb mieszkańców – doprowadzi do niezasadnego wydatkowania środków w kwocie przerastającej np. wydatki na realizację imprez z zakresu upowszechniania kultury fizycznej                                 i imprez z zakresu ochrony zdrowia – przeciwdziałania alkoholizmowi za rok ubiegły – łącznie! (dane ze sprawozdania z wykonania budżetu miasta za 2009 r., str. 93-94). Taką sytuację można nazwać jednym słowem: skandal! 

Podkreślam: prezes nawet nie próbował wyjaśnić sytuacji. Po prostu uznał, że ma monopol na wiedzę. Kontakt z radnym? Widocznie nie jest to potrzebne. 

I dalej: zamiast rzeczowego podejścia do tematu i przyznania, że w kolejnym roku można obniżyć cenę ciepła dla mieszkańców Bolesławca przynajmniej na łączną kwotę 880 tys. zł, przekazał Przewodniczącej Rady Miasta pismo, gdzie w sposób nieuprawniony, chowając się za plecami Rady Nadzorczej ZEC – cytuję: „…Rada Nadzorcza zobowiązała mnie, aby na ręce Pani Przewodniczącej złożyć stosowne oświadczenie, mające na celu wyjaśnienie niesłusznych zarzutów i obronę wizerunku Spółki.” – otóż w myśl art. 219 § 2. ustawy Kodeks spółek handlowych rada nadzorcza nie ma prawa wydawania zarządowi wiążących poleceń dotyczących prowadzenia spraw spółki – a taką sprawą jest bez wątpienia wydawanie oświadczeń przez zarząd – prezes twierdzi, że na szwank narażany jest wizerunek spółki. 

Otóż nie – jestem pełen uznania dla pracowników ZEC, gdyż to oni bezpośrednio starają się, aby mieszkańcy miasta korzystający z ciepła sieciowego nie mieli z nim problemów. Natomiast rozróżniam dokładnie od działań pracowników błędne posunięcia prezesa, chwalącego się na dodatek nie swoimi osiągnięciami. Przecież to prezes ZEC poprzedniej kadencji – Pan Wiesław Ogrodnik – zainicjował wszystkie praktycznie jakościowo ważne zmiany w strukturze przedsiębiorstwa.  A bezpośrednio zarządzała nimi kadra techniczna przedsiębiorstwa. I tu chylę czoła. 

Tym jaskrawiej widać, iż prezes firmy nie zna pojęcia optymalizacji kosztów oraz optymalizacji podatkowej. Tym dotkliwiej mieszkańcy odczują zapłatę podatku dochodowego (znów pytam: po co?) przez ZEC. W dodatku rzecz oczywista: subtelność rozróżnienia sugestii minimalizacji bezsensownie płaconego podatku od nawoływania do niepłacenia podatków w ogóle jakoś umyka prezesowi. 

Wydaje się, iż słusznym będzie pytanie do Prezydenta Miasta: czy nie czas postawić na fachowców? Czy nie czas na ludzi, którzy zaświadczą twórczą pracą o swych kwalifikacjach, a nie będą bezproduktywnie oczekiwać uznania kosztem podatników – mieszkańców naszego miasta? Którzy będą                  w stanie samodzielnie podejmować rzeczowe decyzje w interesie nas wszystkich? 
Jestem zmuszony poprosić Pana Prezydenta, aby przyjrzał się działaniom obecnego prezesa ZEC w kontekście oczywiście wadliwego zarządzania spółką miejską i narażania jej, a przez to mieszkańców, na nieuzasadnione wydatki. 

Proszę rozważyć też odwołanie prezesa spółki za ewidentny brak kwalifikacji oraz niegospodarność. Wyjątkowo nieetyczne zachowanie na forum publicznym w kontekście ochrony własnego stołka, a nie działania                      w interesie spółki jest także aspektem wymagającym starannego rozważenia.

Proszę również o przekazanie na moje ręce w możliwie krótkim terminie pisemnego zestawienia wydatków spółki za rok ubiegły oraz pierwsze półrocze bieżącego w zakresie niestanowiącym kosztów uzyskania przychodów.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010
	

	69/10
	Eugeniusz
Kowalski
	Z
	Czy może Pan Prezydent wpłynąć na przyspieszenie remontu mostu na rzece Bóbr? Prace na tym moście wloką się w ślimaczym tempie, co powoduje zdenerwowanie użytkowników tej ważnej arterii drogowej.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	70/10
	Eugeniusz

Kowalski
	Z
	Kiedy będzie wyremontowane oświetlenie                       w tunelu przy ul. Ceramicznej? Ul. Ceramiczna została ładnie wyremontowana, ale w tunelu jest ciemno i niebezpiecznie.
	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	71/10
	Eugeniusz

Kowalski
	Z
	Kiedy zostanie wyremontowany zapadający się chodnik przy ul. Jezierskiego? Chodzi o odcinek 10 m za drugim progiem spowalniającym.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	72/10
	Jarosław

Kowalski
	W
	Dotyczy remontu drogi przy ul. Śluzowej.                        W załączeniu przedstawiam aktualną fotografię (z dnia 31.08.2010 r.) przedstawiającą przejście dla pieszych przez ul. Śluzową, przy skrzyżowaniu z ul. Lubańską. Na fotce widać zrzuconą masę bitumiczną (na terenie zielonym) i pozostawione po pojeździe ciężarowym ślady – wjazd na chodnik samochodu ciężarowego spowodował zagłębienia i zniszczenie chodnika w tym miejscu. Dodam, że chodnik jest nowy i dziwi mnie brak zdrowego rozsądku u wykonawcy remontu drogi. Proszę o interwencję – sadzę, że przełożenie nawierzchni z kostki betonowej będzie w tym momencie niezbędne. 


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	73/10
	Jarosław

Kowalski
	W
	Dotyczy: zwiększenia ilości miejsc w żłobkach. Na jednej z poprzednich sesji prowadziliśmy dyskusję nt. ilości miejsc w żłobkach. Wiemy, że ilość tych miejsc należy zwiększyć i pytanie o możliwość zapisania w przyszłorocznym budżecie środków finansowych na zwiększenia miejsc dla dzieci w oddziale żłobkowym, który znajduje się w MPP Nr 5 przy ul. Z. Augusta. To na przyszły rok i ewentualnie po analizie,                      o której mówiliśmy na jednej z poprzednich sesji, zastanowienie się nad budową żłobka lub adaptacją przedszkola na żłobek. Jest to niezbędny warunek do prawidłowego funkcjonowania młodych ludzi w naszym mieście.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	74/10
	Bogusław

Nowak
	I
	Zaskoczony Pańskim posunięciem pragnę pogratulować wysłuchania głosu opozycji                         w Radzie Miasta. Od lat jako radny postulowałem w interpelacjach przyjrzenie się pracy Wydziału Promocji Urzędu Miasta                                            i kompetencjom szefowej tego Wydziału. Od lat sądziłem, że moje wnioski to wołanie na puszczy, a tu nagle postanowił ich Pan wysłuchać. Niestety, aby do tego doszło, potrzebna była interwencja mediów wywołana przez agencję reklamową z Gliwic i można pomyśleć, że są to dla Pana głosy ważniejsze niż opinie radnych. Jednak w tym wypadku liczy się efekt będący dowodem na to, że kropla drąży skałę.


Gratuluję Panu podjęcia decyzji                         o zmianach w zarządzaniu promocją miasta. Mam nadzieję, że nie będą one tylko kosmetyczne. Dziwię się jedynie, że Pan Adam Widuch z gliwickiej agencji reklamowej, który nagłośnił sprawę dziwnego postępowania naszego Wydziału Promocji Miasta                                   i uświadomił Panu Prezydentowi, że coś w tym Wydziale jest nie tak, do dziś z niewiadomych przyczyn nie doczekał się przeprosin, a nawet należnych mu podziękowań od Pana Prezydenta.


Chciałbym wiedzieć, kogo Pan Prezydent widzi w roli następcy, czy                            i kiedy zostanie ogłoszony konkurs na to stanowisko, a jeśli tak, to jakie wymagania będzie Pan stawiał następcy. Chciałbym też, jak zapewne wszyscy radni i mieszkańcy miasta, poznać wyjaśnienia byłej Pani Naczelnik                          i przyczyny jej niegospodarnej decyzji dotyczącej zamówienia plakatów i zaproszeń.


Myślę, że wszyscy zgadzamy się, że jednak potrzebna jest kontrola, czy                         w przeszłości nie było podobnych sytuacji. Teraz chyba już nikt z nas nie ma wątpliwości, że trzeba skontrolować pracę Wydziału Promocji Miasta. Komisja Rewizyjna Rady Miasta powinna zająć się tym natychmiast,                       a decyzję w tej sprawie powinniśmy podjąć już dzisiaj. Ta interpelacja to jednocześnie wniosek do Komisji Rewizyjnej o zajęcie się tą sprawą.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	75/10
	Bogusław

Nowak
	W
	Wieża Eiffla w Paryżu w nocy gaśnie, iluminacja jest wyłączona. Bolesławcowi do Paryża trochę brakuje, ale nasze iluminacje świecą całą noc.                                                     I po północy, kiedy Rynek jest wyludniony,                       a pod iluminowanym wiaduktem mało kto jeździ i mało kto ma szansę się nim zachwycić. I o 5 rano, kiedy latem jest już jasno, a lampy świecą bez sensu.


Proszę o zestawienie rocznych kosztów funkcjonowania miejskiej iluminacji w rozbiciu na poszczególne zabytki. Uważam, że musimy przyjrzeć się tym kosztom i przemyśleć gaszenie iluminacji, np. o godzinie 1 w nocy.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	76/10
	Bogusław

Nowak
	Z
	W czerwcu tego roku Piotr Roman mówił na sesji, wskutek interpelacji radnego Cezariusza Rudyka, o tym, że rozważa sprzedaż miejskich udziałów w Telewizji „Azart-Sat”. Chciałem spytać, co przez minione niemal trzy miesiące zrobiono w tej sprawie, czy oszacowano już wartość udziałów i czy to mądre posunięcie, jakim ma być sprzedaż udziałów w spółce, mamy szansę zrealizować w najbliższym czasie? Chciałbym prosić o konkretne deklaracje w tej sprawie.


Wielu z nas zapewne oglądało program „Rozmowa tygodnia”, w którym Pani Prezes Burchardt gościła Dariusza Kwaśniewskiego, kandydata Platformy Obywatelskiej na stanowisko prezydenta miasta. Widzieliśmy, jak pani redaktor w sposób dla siebie rzadki                         i niespotykany starała się zaatakować Pana Kwaśniewskiego. I wszystko byłoby                               w porządku, gdyby wywiady z obecnym Prezydentem i jego funkcjonariuszami odbywały się w podobnej atmosferze. Tak nie jest, co dowodzi, że pański pomysł sprzedania udziałów jest godny pochwały i na pewno przysłuży się pluralizmowi w mediach. Konkretne pytanie, Panie Prezydencie: kiedy sprzedajemy udziały?


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	77/10
	Bogusław

Nowak
	Z
	Wszyscy widzieliśmy tegoroczną edycję Bolesławieckiego Święta Ceramiki. Impreza, poza innymi emocjami, w wielu mieszkańcach miasta wzbudziła również ciekawość – ile to kosztuje. Uważam, że Pan Prezydent powinien po imprezie przedstawić mieszkańcom pełne                     i szczegółowe zestawienie kosztów imprezy                        i powinno się to stać nowym dobrym zwyczajem. Po pierwsze, w ten sposób informujemy mieszkańców, o ile zubożało nasze zadłużone miasto, po drugie, uświadamiamy im, że takie festyny i koncerty gwiazd nie są za darmo. 


Jako radny proszę o takie szczegółowe dane:

1) ile kosztowały koncerty wszystkich wykonawców z rozbiciem na poszczególne gwiazdy?;

2) ile kosztowało wynajęcie i obsługa sceny oraz wynajęcie czy zakupienie domków stojących w Rynku?;

3) ile kosztowały pokazy sztucznych ogni oraz te niebieskie motylki wystrzelone w niebo?;

4) ile kosztowało zakwaterowanie                              i wyżywienie zaproszonych gości oraz gwiazd, a także zatrudnienie tłumaczy do ich obsługi?;

5) jakie były koszty emisji i produkcji reklam Święta w telewizjach                                 i rozgłośniach radiowych oraz na telebimach? Proszę o dane w rozbiciu na poszczególne stacje i rozgłośnie, włącznie z ceną takich usług jak obsługa TVN Meteo. Poproszę również o podanie kosztów promocji                        w Internecie, prasie (również                             w rozbiciu na tytuły), a także o koszty promocji w postaci plakatów i ich projektowania. Chodzi o koszty ponoszone nie tylko bezpośrednio                       z budżetu miasta, ale również                                  z budżetu BOK. Także te w ramach projektu z Czeską Lipą;

6) ile kosztowała obsługa foto i wideo podczas Bolesławieckiego Święta Ceramiki oraz czy miasto będzie zamawiało jakieś filmy promocyjne relacjonujące przebieg imprezy, jeśli tak, to jakie, gdzie i za ile?;

7) jakie były koszty ochrony imprezy                      i koszty wynajęcia toalet, sprzątania, itd.? Poproszę również o oszacowanie kosztów przerwania inwestycji na czas imprez, jeśli takie przerwy musiały nastąpić?;

8) ile miasto zapłaci Bolesławieckiemu Ośrodkowi Kultury za przygotowanie, zorganizowanie i aranżację ogólnodostępnych działań animacyjnych dla dzieci i młodzieży oraz przygotowanie korowodu ceramicznego? Czy miasto lub BOK płaciły uczestnikom parady, jeśli tak, to ile i komu?;

9) jakie dodatkowe koszty pracownicze poniósł Bolesławiecki Ośrodek Kultury, chodzi mi o dodatkowe umowy z ludźmi zatrudnionymi specjalnie do obsługi Święta oraz                                o dodatkowe koszty pracy stałej ekipy BOK. To samo pytanie dotyczy również Informacji Turystycznej                                     i ewentualnego zatrudnienia przez ten punkt dodatkowych osób;

10) proszę również o informację                           o kosztach energii elektrycznej.

Proszę o przygotowanie oraz przedstawienie radnym i mediom takiego szczegółowego zestawienia. Proszę również                  o ujęcie w nim, ile z ogólnej sumy kosztów organizacji imprezy ponosi budżet miasta, ile budżet BOK, ile zdobyto  z projektu unijnego,                   a ile od sponsorów i najemców stoisk                             i straganów. Wierzę, że takie precyzyjne zestawienie było gotowe już przed Świętem                   i teraz pozostaje je tylko skorygować                           o faktycznie wydane kwoty.


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	78/10
	Bogusław

Nowak
	Z
	Szanowna Rado, Panie Wiceprezydencie Ogrodnik, gratuluję Panu interwencji w sprawie pokrzywdzonych ukraińskich robotników, pracujących przy rewitalizacji miejskich plant. Chciałbym jednak, aby sprawa ta nie zakończyła się tylko promocją Pana Ogrodnika. Miasto odpowiada za inwestycje, ale, choćby moralnie, również za los ludzi pracujących przy tych inwestycjach. Chciałem spytać, czy kontrolujemy, a jeśli nie, to czy nie powinniśmy kontrolować tego, kto i jak wykonuje prace na rzecz miasta i na jakich warunkach? Jak się dowiedziałem, w sprawie Ukraińców interweniowała bolesławianka, której było po prostu wstyd tego, że ludzie zatrudnieni przy upiększaniu Bolesławca zostali źle potraktowani. Może zróbmy coś, abyśmy nie musieli się więcej wstydzić? Może kontrolujmy regularnie formy zatrudnienia pracowników przy miejskich inwestycjach, aby po pewnym czasie wykonawcy inwestycji mieli już świadomość, że nie wolno źle traktować ludzi? Czy Pan Prezydent planuje jakieś kompleksowe działania w tym kierunku?


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	

	79/10
	Bogusław

Nowak
	W
	Chciałbym złożyć wniosek, aby sprawozdania Prezydenta Miasta  o ważniejszych działaniach podjętych w okresie międzysesyjnym były prezentowane Radzie w formie elektronicznej i na piśmie na dzień przed planowaną sesją, tak, by radni mogli się z nimi zapoznać. Gdyby Prezydent zamieszczał sprawozdania dzień wcześniej w Biuletynie Informacji Publicznej oszczędziłby Radzie i osobom oglądającym obrady tutaj, czy też przez Internet, godzinę monotonnego czytania tekstu, który zaraz po sesji i tak pojawia się na stronach BIP. Szanujmy swój czas i gardło Pana Prezydenta. Zakładam, że Prezydent nie przygotowuje sprawozdania na kolanie tuż przed sesją i jest ono gotowe wcześniej. 


	PM
	31.08.2010
	31.08.2010
	31.08.2010


	


